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Mowy, które obecnie zostają wydane drukiem podlug stenogra-
mów sejmowych, przygotowywane byly z dnia na dzień, w ogniu
walki, i dlatego nie mogą rościć sobie pretensji do oceny ze stanowi-
ska wartości literackiej.

Są one przedewszystkiem dokumentem do historji okresu, w któ-
rym grupa rządząca, doszedłszy do władzy przez zamach majowy
1926 r., usiłowala wszelkiemi sposobami, pomijając względy interesu
narodowego, gospodarczego, prawne i moralne, umocnić się na zdoby-
tych stanowiskach. Jednym z odcinków tej walki była sprawa
zmiany ustroju, prowadzona zygzakami przez dziewięć lat, wreszcie
wobec zbliżającego się końca Józefa Piłsudskiego sforsowana
w r. 1935.

Mowy te stanowią dokument jeszcze w innym kierunku. Pier-
wszy Sejm zwyczajny (1922—1927) przyczynił się walnie do po-
wodzenia zamachu majowego przez poczciwą prostodusznosc, brak
przewidywania albo zbytnią wiarę w prawość natury polskiej u jed-
nych, pogrążenie się w kombinacjach parlamentarnych na -sposób
austrjacko - galicyjski u drugich, przez otwarty i namiętny — jakże
ciężko potem opłacony! — udział trzecich. Po zwycięstwie przewrotu
Sejm ten, który ulegle słuchał pogróżek o łamaniu kości i trzaskania
bata nad głowami, już był niezdolny do niezależnego pełnienia swych
czynności, miał przetrącony kręgosłup. Dopiero po wyborach 1928 r.
glos nielicznego wówczas Klubu Narodowego, o składzie znacznie
zmienionym, glos donośny a odważny, wytykający biedy, piętnu-
jący fałsze i nadużycia, zawsze wskazujący drogi naprawy, dopiero
ten glos sprawił, że podniosły się w Polsce głowy, prosto spojrzały
oczy, nigdy nie zawodzący żywioł narodowy zabrał się do pracy
od podstaw, której dziś oglądamy wyniki. Mowy konstytucyjne



należały do tych, które zwracały się wprost do społeczeństwa, aby
uświadamiać, podnosić na duchu, zagrzewać do walki, i to swoje
zadanie spełniły.

Mowy te pozwalają zrozumieć pochodzenie, charakter i cel po-
stanowień konstytucji kwietniowej 1935 r. dokładniej, aniżeli to
byłoby możliwe na podstawie przedstawień i komentarzy referentów,
mówców i pisarzy urzędowych.

Wreszcie nie bez znaczenia będzie okoliczność, że znalazła
w nich wyraz określona postawa zasadnicza, moralna, prawna i po-
lityczna, która odbije się na naprawie ustroju przeprowadzonej przez
obóz narodowy, niezależnie od tego, jak ten ustrój będzie ujęty
w szczegółach, jakie rozwiązania techniczne poszczególnych zagad-
nień przyjmie Konstytucja narodowa. \

Jako uzupelnienie dodane zostało przemówienie o prawie wy-
borczem, wygłoszone w Komisji Konstytucyjnej Izby Poselskiej
dn. 12 czerwca 1935 r*).

*) Tytuliki, dodane przez prasę, która ogłaszała te mowy, utrzymano,
gdyż wielu ułatwią one czytanie, choć niektórym mogą je utrudnić.


